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Postrzeżeniar gospodarczo - rolnicze 
w  podróży do Baden w  lecie 1821.

{ Cięg dalszy.)

O bszerne małą pole dla p r a k t y k i , 
•w s a m y m  b o w ie m  A l t e n h u r g u  iest 
gospodarstw o r o ln e  1 p a s t e w n e ,  iest 
gorzelnia, b r o w a r  p iw n y ,  są o w c e  h isz­
pańskie  , b y d ło  piękne tyrolokie  i fa­
b ry k a  s^ row  Strachino  z w a n y c h .

G osp od a rstw em  r o ln ć m  kieru ie  na­
u czy c ie l  agronom ii, m a przeto sposob­
ność łą cze n ia  te o r y i  z praktyką —  800 
m o r g ó w  iest do tego gospodarstwa p r z y ­
łą c z o n y c h  , lecz dotąd 400 w z ię t o  pod 
uprawię a  drugą p o ł o w ę  zo sta w ion o  na 
pastw isko  dla o w ie c .  W  cztćrech set 
m o rga ch  pod u p r a w ę  w z ię t y c h  p r o w a ­
dzą gosp od arstw o holsztyńskie d zia ło­
w e ( K appclw irthschaft) dla m a łe y  lu d ­
ności i braku rob o cizn y  w  tam tćy ok o­
licy  i c a ły c h  "W ęgier  p r z y z w o ite  z te m i 
p o p r a w a m i ,  iak ie  T h a e r  w  dziele o 
agronom ii p r o ie k to w a ł ,  aby błędne H ol- 
szty ń ezyk u w  następstw o zb io r ó w  k ł o ­
s o w y c h  p o p ra w ić  system atem  płod o- 
zm ie n n y m  w  działach na z b o ż o w e  zb io­
r y  w y p a d a ią c y e h , ktoreby p rzez  to w  
■więkśzćy śile przez pastw iska  p rze ch o ­
d ziły  —  c h y b ia ł  b o w ie m  H o ls z ty ń ę z y k , 
a w i ę c ć y  ieszcze M e k l e r b u r c z y k  
t ó m , że kilka k ło s o w y c h  zb óż  s ió ł ie- 
dno po d r u g i ć m , zb ió r  ziarna i s ło m y  
a tóm  sam ór i paszy z i m o w ć y  u m u iey -  
szał i gru n t  w y ś i l a ł  a w >śilony dopić- 
ro  na kilkoletnie o d d a w a ł  pastw isko —  
in aczey  postępuią w  A h e n u u r g u ,  za-

czynaią od p fod oŁ m iennego gos podar­
s t w a ,  dzia ł na to p rzeznaczony g łę b o k o  
orzą ( r y g o lu ią ) a lo  d w o m a  p łu g a m i  
ieden za drugim  id ą c e m i,  ty m  sp oso­
b e m  b o w ie m  bardziey  kruszę z i e m i ę ,  
iak g d y b y  ie d n ym  p łu g ie m  w ie lk im  
ora li ,  w y d o b y t ą  m a r tw ą  z ie m ię  pod­
ł u g  systematu F e l l e n b e r g a  w y s ta -  
w ia ią  na działania  p o w ie trza  i m ocno 
gnoią —  w  tak u p raw ione pole id ą : 

ló d  kartofle lub k uk urud za,
2re ięczm ień  z koniczyną,
3cie k o n ic z y n a ,
4te m ieszanka pasza,
5te o z im in a ,
6te zboże iare,
7m e kartofle w  s w i ć ż y m  gnoiu,
8m e ięczmień z  tra w n ć m i  roślinam i, 

lucerną, esparzettą,-lub koniczynę z raygra- 
sem, k tó ry  się zostaie, g d y  koniczyna ginie
—  i tak lat kflka zo sta w ia ią  na łak^ —  
na innych  d z ia ła ch  po k a rto f la c h , lub 
kukurudzie, sieią zaraz ięczm ień  z pas- 
t e w n ć m i  roślinam i i  na lat kilka za- 
puszczaią na ł ą k ę ,  a g d y  w  k tó r y m  
dziale p ożyteczne rośliny traw n e zaczy- 
naią rzed nieć i g in ą ć ,  biorą go na p o ­
w r ó t  pod płużną u p r a w ę — takich  dzia- 
f u w  iest iuż 24 , okopanych  topolam i 
w ło s k ie i m  lub akacya .n i obsadzonych
—  tc obsadzenie d r z e w a m i s łu ż y  szcze- 
g ó ln ić y  tam teyszem u gruntow a, g d y ż  
iest lekki a w i a t r y  często panuią. K u -  
kurudze ró w n ie ,  iak kartofle tćm i sa m e - 
m i  okopuią p ł u ż k a m i , p rzeszedłszy  
znacznikiem  dobrze u p raw io n e  p n i e , 
sadzą ią vr odległości 20 cali w  « w a -  
drat i  w  k w a d r a t  ią  o k o p u ią ; ty m  spo-
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sobem  up raw ian ą  w id z ia łe m  bardzo  k im  stopniu uszlachetnionych  w  ę a łć m
piękną. C h m ie l  w  o d ległośc i trzech p ań stw ie  40 ty s ię c y  m aią  —  p ie r w s z y  
stóp posadzony w  kw adrat ok o pu ią  tak- za k ła d  zrobiono w  roku 1802 z i 5 ba- 
że  p łu ż k a m i  i  tą u p raw ą tak u ła tw ia -  rano w  i ty lu ż  m a te k , k tó re  Xiąfce A l -  
iącą  pracę znaczne u trzy m u ią  ch m ie l-  b e r t  o trzy m a ł z o w ie c  w p ro st  z H i -  
niki. —  W  tóy  u p ra w ie  teraz szukać s z p a n i i  s p ro w a d z o n y c h ;  te w  cafóy 
n a le ż y  —  odzyskania k o r z y ś c i , iakie  czystości originalnćy rasy z a c h o w a n e , 
d a w n ie y  naszem u  k r a io w i  przynosiła  p o m n o ży ły  się do 1600 sztuk ; te pod 
upraw a t y t u n iu , która teraz śm iertelny  im ieniem  m a n n e r s d o r f s k i ć y  rasy  
cios od ebrała  —  nią zastępyw ać o w ą  na fo lw a r k u  F a r h a s b r u n n  stoią —  
niegd yś tak pożyteczną kulturę  , zanim  pró cz  tych  maią ieszcze trzy  stada ory- 
korzystnieysze dla sk arb u , ła g o d n ie y sze  g in alnych  m e r y n o s ó w  r ó w n ie  w  ca łćy  
dla ro ln ic tw a  k r a io w e g o  nastąpi urzą- czystości k r w i  utrzym anych: r a m -
dzenie. b u i l l e c k ą ,  n o w ą  . H i s z p a ń s k ą ,

Nasiona k o n i c z y n y , lu cerny, espar- i e l e k t o r a l n ą  s a s k ą ;  p ierw sza  
zetty  i raygrasu tak na w ła s n ą  potrzebę, pom nożona z 400 sztuk w  R a m b o u -  
iako i na przedaż zbieraią — naytrud- i l l e t  w  r. 1816 kupionych, stoi w  B o r -  
n ie yszy  iest zbiór nasienia ra yg rasu , d a c z  k o ło  W i z e l b u r g a ,  n o w a  
gdyż to ł a t w o  w y p a d a ;  ia k  tylko w i ę c  h i s z p a ń s k a  naypięknieysza i  nayszla- 
d o y rze ie ,  z sto iącćy  na polu  t r a w y  chetn ieysza  ze  w s z y s tk ic h ,  sk ład a się 
dzieci rękam i ie z r y w a ią ;  bo kosząc tra- z d w ó c h  tran sp ortów , k tó re  w  r. 1817 
w ę ,  nasienieby  c a łk ie m  w y p a d ło .  W i e l -  i  1818 z sam ćy H i s z p a n i i  z rasy 
k a  szk ó łk a  d r z e w , n a y w ię c ć y  i a w o r ó w  p r a w d z iw ć y  L e o n s k ie y  sprowadzono i 
a k acyy  i  topoli w ło s k ic h ,  z a ło ż o n a  iest z  ich  następstwa e l e k t o r a l n a  S a s -  
p ię k n y m  kszta łtem  o g ro d ó w  angielskich k  a pochodzi z 5oo sztuk , które w  r. 
i ta dostarcza d r z e w  do obsadzenia dzia- 1819 K ró l  saski in s ty tu to w i Altenburg- 
ł ó w .  —  A k a cy e  teraz sieią p o d ło ż y w s z y  sk iem u odstąpił. W s z y s t k ie  te trzy  ra- 
pole na zim ę, a to w  te m  sa m ćm  m ie y -  sy  w  c a łć y  czystości u trzy m u ią  i  od 
s c u ,  g d zie  m a  pozostać i s łu ż y ć  na o- w s z e lk ie g o  zm ieszania  troskliw ie  chro- 
grodzenie działu —  d o ro b ien ia  d o św ia d -  ni ą ;  t y m  sposobem iu ż  do k ilk u  tysię- 
czeń maią w y d z ie lo n y  osobny k a w a łe k  c y  oryginalnych  m e ry n o s ó w  p rzysz ło  — 1 
pola. inne stada są uszlachetnione w  w y s o -

T o  gospodarstw o iest tćm  p r z y z w o -  k im  stopniu; z a w s z e  b o w i e m  tego trzy- 
itsze dla A l t e n b u r g a ,  iż s ło m y  m ier- m a ią  się p ra w id ła  , aby p rzym u sza ćty ł-  
ż w ia s t ć y  bardzo w ie le  m aią z dziesięcin ko barany oryginalne czy stćy  k r w i  tak 
g ro m a d z k ich ,  a tu w ie lk ą  obfitość pa- z oyczystćy , iako i z m a c ie rzy s tć y  stro- 
szy  z i m o w ć y  i Ietnićy dla b y d ła  i  o- ny , a co iest iedną drogą , iaką uszla- 
w i e c ,  a przez to w ie lk ą  ilość n a w o z u  clietnienie o w ie c  hiszpańskich postępo- 
otrzym uią —  p rz y  w s z y s tk ich  stayniach w a ć  p o w in n o  , i którą ty lk o  iean ą  
b y d lę c y ch  i  o w c z y c h  założone są gn o- p rz y y ś ć  m ożna do p e w n ć y  stałćy r a s y , 
ió w k i ,  gn ó y  t ro s k l iw ie  p o lć w a n y  przez przypuszczając  zaś barany mieszane, ła t-  
c a ły  rok le ż y  , aż dopiero na drugi rok w o  w  p ó zn ie y szy ch  p okolen iach  uszla- 
w  m assę  przerobiony lub pod kartofle chetnienie co fn ąć  się  m o ż e ;  kto ty lko  
■Wyważą łub po łą k a ch  go ro ztrzą sa ią —  w i ę ć  uszlachetniać zam yśla  k r a ió w e  
gnóy staie się p rzez to bardzo s i ln y ,  o w c e ,  ten lub za w s z e  o ry g in a ln e m i m e- 
iecz taki k a p ita ł  leży  b e z  u ż y tk u  rok rynosam i odśw ieżać, lub z p oczątku za- 
ca ły .  Taz kilka m atek oryginalnych  i stosow -

O w c e  hiszpańskie są ie d n y m  z n a y -  ną ilość haranów  także oryginalnych  oie-
w i ę c ć y  interesujących a r t y k u łó w  w  A l -  p o szla ko w a n ey  procedencyi n a b y ć  i to 
t e n b  u r g u  —  o rig in aln ych  i  w  w y s o -  stadko osobno z  w ie lk ą  ostrożnością u-



trzym yv ra ć  p o w in ie n ,  aby się  k r e w  
m n ió y  czysta nie w k r a d ła ; każde bo­
w i e m  zaniedbanie bardzo  z łe  m o ż e  
ściągnąć skutki.

W ś r ó d  pastw isk  stoią owczarnie 
m u r o w a n e ,  iasne i w y s o k i e ,  zaw sze  
czysto i  grubo w y s ła n e  —■ w ś r ó d  past­
w is k  ie staw iają, aby przy  nayrc n ie y s z y m  
dćszczu ch ronić  m o żn a  o w c e ,  nic im  
b o w ie m  b a rd zićy  nie szkodzi nad w i l ­
g oć  —  i w śród  lata w i ę c , g d y  dćszcze 
p ad a ią , k arm ią  o w c e  sianem  i s ło m ą  a 
tylko w  pogodne suche czasy ie pasą 
znaczne zapasy siana i s ło m y  znayduią 
się k o lo  k a ż d ć y  o w c z a r n i , ab y  nigdy 
na suchćy k a rm ie  m e b ra k o w a ło .

U w a ż a n o ,  iż  za częste  zm o k r ic n ie  
o w i e c ,  k tó rem u  p rz y  oddało iych  od 
p astw iska ow czarn iach  a n a g ły c h  i czę­
stych  deszczach o w c e  podpadają , na­
w e t  bez obcćy  z a r a z y ,  m o że  ie naba­
w i ć  krosta p i , które niebespieczną są 
dla n ich  chorobą —  ie ż e h  p o m im o  
w sz e lk ic h  ostrożności w  ia k i  o d d zia ł  
ta choroba się w k r a d n ie , tak postępu- 
lą : —  n im  strzyż nastąpi, biorą S k w a r ­
ty  w o d y ,  k ład ą  w  nią 6 ł u t ó w  tytuniu 
przez p ó ł  godziny m o cn o  g o t u ią , w y ­
rzucają p o tć m  t y t a r i , k ła d ą  w  tę samę 
w o d ę  .

1/2 łuta  sa lm ia k u ,
1 łut terpentynowego oleyku ,

1/2 d ra ch m y  mercurii sublimati cor-
ro siv i, i to ieszcze raz trochę przego- 
tuia —  tą cssencyią k a w a łk ie m  płótna 
napuszczają k ro sty ,  gdzie się pokażą..

Skoro zaś ostrzygą o w c e ,  natych­
m iast  przystępuią do radykalnćy kura- 
c y i  i następuiący Cug robią.

W  46 garcach w o d y  6 fu n tó w  t y ­
tuniu p r z e z  p ó ł  podsiny m ocno g o tu ią ,  
w y rzu ca ią  t y t u ń , cedzą w o d ę ,  daią do 
w y c e d z o n ć y

i jz  funta sa lm iak u ,
4 fu n ty  niegaszonego warma i 

zn o w u  gotuią przez p ó ł  god zin y  i pil- 
nie mies7?ią od staw iaia  od o g n i a , a 
g d y  w o d a  przestanie k ip ić ,  dodaią :

2 funty oleiu terp entynow ego ,
l łu t  mercurii sublimati corrusiui

w vm ie sza ią  d o brze , a g d y  w y c h łó d n ie ,  
w l ć w a i ą  w  kadź 1 w  niey o w ce  iedne 
po drugićy kąpią  i  m y ią ,  każdą w s a d z a  
ieden w  ten ł u g  aż po g ł o w ę ,  d rugi 
ied n ą  ręką zasłam a i ć y  o c z y ,  a drugą 
p łó tn e m  całą g ł o w ę  w y m y w a  tak, aby 
do ócz n ie  zaszło — po t ć y  kąpieli w s a ­
dzają o w c e  w  drugą próżną kadź,. a b y  
z n ićy  śc iek ło , —  ścis aią p o tćm  o w c e  
w  c iasn ćm  m ie y s c u  w  stayni, aby się 
s p o c i ły  ■ przez d w a  dni w  w ie c z ó r  da­
ią im  k w ia t  śiarczany, a b y  m a teryą  w e -  
w nętrznę za pom ocą transpiracj-i w y ­
rzu c iły  na w ie r z c h  i w 8  o n i  tę kąpie l 
p o w tarza ią .

T e n  sposub k u ra cy i  tu w y p i s a ł e m , 
iest b o w m m  o d m ie n n y m  od t e g o , iak i  
T h  a e r  i P e t r y  podaią , a t ć y  ch o­
roby w  naszym  kraiu p rzy  częstych  
deszczach i w i lg o c ia c h  naybard zićy  o- 
b a w i a ć  się potrzeba.

Jagnięta strzegą n aybard zićy  od prze­
z ię b ie n ia —  zim n o c ią g łe  i stałe tak in­
n y m  z w i e r z ę t o m , iaA i o w c o m  nie 
szkodzi, lecz przeyście  nagłe  z ciepł a de 
z im n a  szk o d zi w s z y s t k im ,  a naybar- 
d ziey  delikatnym  iagniętom  h iszpańskim  
i sp raw ia  tak n iebezp ieczn ą  biegunkę —  
w  z im n e  poranki nie o tw ie ra ią  ra p te m  
d r z w i  s ta ie n n y ch , iecz z w o in a  z e w n ę ­
trzne ch ło d n e  p o w ie tr z e  w puszczaią  , 
n a w et wr stayni nie zm n iey sza ią  ra p to w ­
nie i na d łu g i  czas l ic z b y  o w ie c  w  c h ło ­
dne czasy , gdyż i to oziębia s ta y n ię ; 
lecz  gdy w’ taki czas w y p ę d z a ią  m atki 
na paszę, zapędzaią iagnięta do m n ie y -  
sze y  staienki —  nahoniec g d y  m atki z pa­
s z y ,  lub od w o d y  w racaią, nie przyDUsz- 
czaią zaraz iagniąt do n ic h , aby z im ­
n y c h  doiek się n ie ty k a ły  —  gdzież takie 
ostrożności są potrzebnieysze, iak u nas, 
gdzie tak częste i  ra p to w n e  są zm ia n y  
p o w ie tr za ?

Ospę o w c z ą  szczepią regularnie  
w  rok i dla utrzym an ia  m atery i  d c n rć y  
i  ś w ie ż ć y  ciągle po kilka o w ie c  szcze­
pionych  m aią i z tych  przenoszą na inne 
aż do cz a s u , w  k tó ry m  ogólne  nastę- 
p u ie  szczepienie iagniąt.

Tak w  tych, -ako i w  innych cho­
X *
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r o b a c h  nauczyciel w e te r y n a r y i  z a w r z e  
n a  fad ę  w z y w a n y  b y w a ;  a tak i w  
t ć m  p rzed m iecie  u c z n io w ie  instytutu 
m a ią  sposobhoiść p ofaczen ia  teo ry i  z 
p ra k ty k ą .

C zyniono dośw iadczenia  z  oaforocz- 
•ićm  h o d o w a n ie m  o w ie c  hiszpańskich 
na s t a y n i , s ian em  i s łom ą —  p rzez

fóftrzecia  r o k u  tak h o d o w an e  o w c e  by- 
y c z e r s t w e ,  z d r o w e  i tak. o d w y k f y  ód

Sa s z y , że  ich w y g o n i ć  ze stayni niepo- 
obnćm  b y fo ,  w e f n a  nic na tć m  nie cier­

p ia ła ;  u z n a n o ,  iż to iest n a y p e w n ie y sz y  
sposób zapobieżenia  w s z e l k im  choru- 
b ó m , le c z  iest trudne i k o s z to w n e , da­
le k o  kosztow  nieysze, niżeli  innego b y d ła  
ditóre zieloną k a rm ę  p r z y y m u i e , a dla 
O w iec  ią suszyć potrzeba.

C o ro czn ie  w  W r z e ś n i u  znaczną 
ilość o w ie c  p rzez l icy ta cy ą  sp rzed a ią , 
lecz i w  c ią g u  ro k u  przez prenum eratę  
k u p o w a ć  m o żn a , w  czó m  d y rek eya  z 
n a y w ię k s zą  postępuie otw artością  ; w y ­

z n a c zy w szy  rasę., łu b  stopień uszlachet­
n ie n ia ,  m o żn a  b y d ź  p e w n y m  n a y w ię k -  
kzćy  rzeteiności.

Z u b o że n ie  G a l i c y  i n ie  d ozw ala  
m y ś le ć  o p rę ćh ićm  rozszerzeniu o w ie c  
h is z p a ń s k ich , które teraz n a y p e w n ie y -  
szyn? dia staf ;go ląda E u r o p y  stały  się 
a r ty k u łe m  dochodu. *—  K to b y  iednak 
m ó g ł  m a ły  podnieść w y d a te k  i chcia ł 
ie z a p r o w a d z ić , p o w in ie n  postępow ać 
drogą uszlach etnienia , lecz  obok tego 
kilka m atek i b a ra n ó w  c z y s tć y  Tasy ory- 
g ’ nalnćy u tr z y m y w a ć  i te od w s z e lk ić y  
strzedz m iesza n in y , a o y  z a w s z e  m i a ł  ba- 
r a n y  oryg irialnćy  rasy ; do nabycia tych , 
instytut A  i t e  n b u r s k i  n a y p e w m e y szą  o- 
t w ić r a  drogę —  przedaż cięk ićy  w e ł n y  
będzie  ieszcze przez d łu gi czas .trudną, 
t u  b o w ie m  ani ia rm a rk ó w , ani w e ł n y ,  
ani k u p có w  n a w e t  p r a w d z iw y c h  nie m a, 
l e c z  ci b y  s ię  za ruzszćrzenieip o w i e c  
zualezli.

(Dalszy oiąę nastąpi*)

Z  P a r y ż a  —  Zap usty tegoroczne b y ły  b a r­
dzo w e s o łe ; po teatrach gryw ano kiotofile  iedne po 
d ru giey: kom icznieyśze sztuki M o l i e r a  z dodat­
kami Jo pory czasu zastosow anem i, ubaw iały pub­
liczność. 'A ‘  w szystkich dzielnicach Stolicy naszey , 
pootw ierano balow e sale, którs nayozdobniśy i nay- 
■gustownićy urządzone i suto oświecone były , a r..a- 
aeh zw iiało  się pełno na mieyscach p u bl' ..... i\ o L ; 
w _aL'ie dzienniki liberalne zaprzeczały  cstelką we­
sołość. W łaśnie v P a r y  i  u ,  w ięcey iak gdzieir- 
łzićy , znayduie sśę mnóstwo łudzi, którzy sprawami 

oyrayste ii m ało si zaymuią i tego są przekonania, 
i e  do ich szczęścia nic więcey im nie pozostaie, iak 
nby tyle zarobić m o g li, ile ich wymagała potrzeby. 
Z a to  tcź owe dziennik- w yn urzyły  życzenie sw o ie , 
iżby  iuż przecie należało zarzucić te dziecinne 
uciechy przebierania się w  mas. i i wieszania na sie­
bie bez żadnego celu fałszyw ych Ltroiów, zw łaszcza 
i e  zw yczay ten z czas»w barbarzyństw a yorh cdzący, 
dla oświeconego narodu nic p rzy sto i; z tem wszyst- 
kićjźi uw agi ich do tegorocznych przynaym m ey 
zapust nie miały żadnego w p ły w u ; a  rze- 
zni^y rów nie iah dawnemi laty prow adzili znow u 
i teraz z w szelką okazałością karm nego w ołu  przez 
m iasto; p rzy tem iak zwyczaynic pili porządnie i w pu- 
blicznych domach zgrom adzali się. —  P ierw szy raz 
w  tym ra k u  otw orzono bale y. nowoy sali O p e ry , 
na k tó re , tyle uczęszczan* , ink na p o sp o lite , po 
m im o, że się dopiero o północy zaczynały i _że pra­
w ic zupełnie na lioh nie tańcuią; VI iolkim ciężarem

dla ska-bu iest wspieranie głów nych Paryzkich te­
atrów . Dla opery dorlaie rząd corocznie i'io,ooo 
fra n k ó w , dla pierw szego .teatru, T h e a t r e  f r a n -  
ę a i i. 60,000 a dla drugiego i o ,  do 40,000; ponie­
waż , iak mówią inaczeyby się nie utrzym ały. Ifow y 
teatr G y m n a s e  d r a m a t i c u e  w zn iósł się bar­
dzo znacznie; wszakże doskonała komika trafnego 
P e r l e u ,  którer ćmi B r u n e t a  i P o  t i  e r a :  nie 
pom ału przyczynił sic do tego; laicnt iego okazany dla 
komiki w Contdim  d’ Etampes i innych ula tego teatru 
umy dnie zrobionych sztukach, nie zostawia nic , lub 
bardzo m ało do życzenia. C hciał go też pierw szy 
T h ć a t r e  f  r a n c a i s zwah.ć do siebie do róT s łu ­
ż a lc ó w , atoli P . e r l e t ,  w oli n. swoićy scenie bydż 
pierw szyit , niż na głów nćy piątym , lub szósiym 
w  porządku - ż.adney więc nie t-lazuie ch ęci, póysć 
za tem Wezwaniem , zw ła szcza , że D y m n a  s -> d r a ­
m a  t i q u e chociaż do teatrów  m niejszych n a le ż , ,  
onemuż. 3o ,000 gan ków  pensyi w ypłaca. M ała L  e- 
o n t i n a F a y  ściągała przez czas dosyć d łu g i, bo 
przez dobre półrolm  liczną bardzo publiczność do 
tego teatru ; umyślnie dla niey kilka sztuk napisano, 
lako to : La politesse, U martage enfantin —  lecz rodzi­
ce wiedząc pewnie z doświadczenia , że punlicznosć 

.francuzką należy drażnić, lecz nie n asy ca ć, odebrali 
ią od teatru i zapewnie ieździeć z nią będą po świe- 
eie, iak iuż raz uczynili; tum sposobem zańev nili się, 
iż gdy powrócą_ do P a r y ż a ,  będą mieć znowu na­
p ływ , lak do - ik ićy  nowości.

iRetUkejn F. Hr at t cr a.  — Drukiem J, Bi)Łbe«r a.


